
GAZETA LWOWSKA
W  Poniedziałek N er' 79. 12. Lipca i83o.

WIADOMOŚCI KRAJOWE.

—  Z W iednia d. Ą. Lipca. —

N. Cesarz Jinć i N. Cesarzowa Jejinć przy
ty li w pożądanem. zdrowiu do zamku letniego 
Schonbrunn, gdzie dniein wprzód zjechała Ar- 
Cy-Xiezna Maryja Ludwika, Xiezna Parmy i t. d. 
Przybył tu także JCKW ys. A rcy-X iązę Palatyn 
W ęgierski.

W edług przyrzeczenia Dyrekcyi uprzywilejo
wanego austr. narodowego banku w uwiadomie
niu z d. 3. Czerw ca, załączony jest do gazety 
Wiedeńskiej z d. 5. Lipca r. b. zamknięty z 0- 
atatnim Czerwca i 83o wykaz dochodów banko
wych za pierwsze półrocze i 83o (umieszczamy 
go poniżej).

W  W iednia d. i. Lipca i 83o.

M elchior Kawaler Steiner,
Zastępca Gubernatora banku.

Bernard Baron Eskeles , 
Dyrektor banku.

Tadeusz B erger, 
Dyrektor banku.

W  y k a z 
dochodu uprzywilejowanego Austryjackiego naro

dowego banku.
P i e r w s z e  p ó ł r o c z e .  Od d. l .  Stycznia do 

d. 5o. Czerwca 1829.
,  Waluta barkowa.

D e b e t ' .  ZR. kr.
Na opłatę urzędników i potrzeby

kancelaryi 50,874 20
* przewóz pieniędzy, sprawunki, - 

koszta druku, opłatę listów, 
należytości stcplowe od kupo
nów na pierwsze półrocze, wy
datki domowe i inne - - - 67,630 48

Waluta bankowa.
ZR. kr.

- - 80,608 47 Ą6Ą,8 8 o 35

K r e d y t ' .
Za procenta od eskontowanych 

efektów w ilości: 47,991,425 
ZR. 47 kr. ZR.. kr.

5 4 5 ,4 8 9  22
Odciągnąwszy od 

tego procenta od 
owych effektów, 
które po i. Lip
cu i 83o do za
płacenia przypa
l i ?  -

Za procenta i nale
żytości od forszu- 
sów na zastawy- i48,4oi 28 

Potrąciwszy od te
go procenta od o- 
wych forszusów, 
które po 1. L ip
cu -i83o do za
płacenia wypadają 23,734 o 124,667 s 5

Za procenta od reszty majątku 
bankowego przynoszącego po
żytek - - - - - - -

Ilość funduszu rezerwowego 
Za procenta assygnacyj kassy 

prowincyjnej - - -
Zysk na monecie - - - -

,140,595
91,184

20,639
186

12
5o

8 3/4
3o

Pr:zeniesienie pozostałej reszty z
nplynionego półrocza - - 1,723,648 12 3/4

i ,842, i 53 20 .3/4
Na 5o,Ó2i akcyj wynosi pół

roczna dywidenda po 3 i ZR. 1,569,261 
Przeniesienie zysku na drugie 

półrocze- - - - - - -  154,397 123/4

1,723,648 12 3/4
Z Izby obrachunkowej uprzyw. Austryjackiego 

narodowego Banku.
Franciszek Salzmann, Max. Litoinisky,

Nadbuchhalter. Buchhalter.

WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE.
Królestwo Polskie.

—-  Z  Warszawy d. 2. L ip ca . —
W  dniu dzisiejszym z rana N. Pan opnścił 

1,842,i 53 20 3/4 W arszaw ę, udając się z powrotem do stolicy

n 8,5o5 8
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Cesarstwa. Onegdaj wyjechał tamże JKMć Xią- 
żę Karol Pruski.

N. Cesarz i  Król Jmć najtaskawiej mianować 
r a c z y ł:

Łowczym Dworu Królestwa Polskiego: Sena
tora Kasztelana Bielińskiego.-

N. Cesarz i Król Jmć raczył P. Józefa Mina- 
aowicza, urzędnika służby ogólnej w Rom. rząd. 
przychodów i  skarbu, mianować Referendarzem 
Stanu nadzwyczajnym.

JW . W ojewodzina Gutakowska została mia
nowana Damą portretową.

N. Cesarz i Król Jmć raczył Ministra Sekre
tarza Stanu, Jenerała dywizyi Stef. Hr. Grabow
skiego mianować Kawalerem oderu Orła białego.

Tym ie orderem zaszczyceni zostali przez N. 
-Pana Feldmarszałkowie: Hr. Diebitsch Zabałkań- 

ski i Paszkiewicz Erywański, oraz Jenerałowie 
jazdy Benkeedorf i Czerniszew.

Kawalerami orderu S. Stanisława iszej klassy: 
Józefa Lubowidzkiego, W iceprezesa banku, rad
cę Stanu nadzwyczajnego, Marszałka Izby posel
skiej w czasie ostatniego sejmu; X . Manugiewi- 
c z a , Senatora Królestwa, Biskupa dyecezyi Au
gustowskiej ; Jenerała Majora Barona Driesen.

Kawalerami tegoż orderu 2giej klassy: Xięcia 
Alexandra Galicyna , Gzambelana Dworu cesarsko- 
rossyjskiego; Kaminerjunkera Dworu ces. ross. 
Schachmatowa; rzeczywistego radcę Stanu, leka
rza 3. korpusu piechoty Uspeńskiego.

Kawalerami tegoż orderu 3ciej klassy: Dra 
Kaczkowskiego, professora terapii i kliniki w król. 
AIex. Uniwersytecie; Dra Celińskiego, profes
sora farinacyi w tymże Uniwersytecie.

N. Cesarz i Król Jmć mianować raczył Kain- 
merjunkierami Dworu królewsko - polskiego:

Tytusa P otockiego, urzędnika Komissyi rzą
dowej przychodów i skarbu; Janusza Hr. Rostwo
rowskiego , pracującego w teyże Komissyi rzą
dowej ; Ludwika Hr. Grabowskiego, Sekretarza 
w  Komissyi rządowej wyznań i oświecenia; Eu- 
genijusza D eszerta, Podsekretarza w wydziale 
górnictwa.

N. Pan wynagradzając JP.K rauza, naczelnika 
pocztowego za gorliwość w wy konaniu poleceń 
w czasie podróży JCK. oMci z Warszawy przez 
E lisabetgrod, K ijów , Żytomierz i na powrót 
do W arszawy, raczył najiniłościwiej obdarzyć 
go kosztownym pierścieniem brylantowym.

■ Dnia i. b. m. JCM. W . Xięzna Wejmarska, 
Siostra N. Pana , odwiedziła zakład stereotypów 
AA aleryana Hr. Krasińskiego. Oddając sprawie

d liw e  pochwały właścicielowi za wprowadzenie 
do Polski stereotypów, za najlepsze chęci słu

żenia publicznemu dobru i oświacie kraju, o- 
-.świadczyła, iż  zawsze udzieli pom ocy, ułatwi

wszelkie środki, jakieby Waleryan Hr.- Krasiński 
chciał zawierać z uczonymi N iem iec, celem u- 
doskonalenia swego zakładu i wydawania dzieł.

JCM ć panująca W . Xiężna Wejmarska i Jej 
córka JKM ć Xiężna Karolowa Pruska dnia 3. 
i>. in. o godzinie ymej rano opuściły Warszawę, 
wracając do Wejmaru. Gdy w d. Ą. b. in. juz 
przejeżdżała przez rogatki, zatrzymała się przed 
nowo zaprowadzonym domem przytułku i pracy, 
wstąpiła do niego, zwiedziła wszystkie sale, za
stanawiała się nad wszelkiemi szczegółam i, ra
czyła oświadczyć zadowolenie odprowadzające
mu Ją Hrabiemu Skarbkowi, założycielowi tego 
instytutu, a to Ją szczególniej zastanowiło, że 
z pomiędzy włóczęgów i tułaczów stolicy do te
go domu przyjętych, już kilkadziesiąt osób w cią
gu miesiąca służbę w prywatnych domach przy
jęło  , i  przez to otrzymało stały sposób do życia.

W yjechali z W arszawy: Feldmarszałek Hra. 
Diebitsch Zabałhańshi do Szląska, Jenerał jazdy 
Wojewoda Hr. Krasiński; Podkanclerzy Nessel- 
rode i X iążę L iew en, Ambassador, do Peters
burga , a Xigżę Witgenstein do Darinsztadu.

Grec^ja.
Dzieńnik N ational pisze w liście z W enecyi 

z d. 9. Czerwca: *Greccy podróżni, którzy na 
statku parnym z Nauplii do tutejszego portu 
przybyli , opowiadają , że rozruchy w bliskości 
Arty i P rew ezy , przez mądrą wytrwałość Pre
zydenta uspokojone, zaczęły się na nowo z nie- 
bezpiecznemi symptomataini; mieszkańcy Argos 
powstali przeciw władzom i opierają się zbroj
nej sile. W szęd zie, gdzie nieinasz wojska fran- 
cuzkiego, jest niepokojona publiczna władz*. 
Buntownicze i anarchiczne poruszenia na wielu 
miejscach dzieją się w obecności wojsk greckich, 
które nie mają chęci utrzymania porządku , lecz 
raczej powiększenia rozruchów. Rząd doznaje 
wszędzie w postępowaniu swojein przeszkody; 
żaden plan administracyi publicznej nie przycho
dzi do skutku, albowiem rzęd znajduje się w naj* 
większem ubóstwie i nie może sobie otworzyć 
źródeł pomocnych. Jeźli ten stan rzeczy dłużej 
potrwa, więc Prezydent, którego powaga co
dziennie upada , utraci nadzieję , przyczynienia 
się do pomyślności ojczyzny swojej przez insty- 
tucyje, któreby ją wolną i potężną uczynić mogły-*

Inne pismo francuzkie inów i: S c io , jak wia- 
domo , .nie jest objęte granicami Grecyi , usta* 
nowieneini protokołem z d. 3. Lutego. 2  vrf ‘  
spy tej donoszą , iz wszyscy mieszkańcy zatrwo
żeni są inocno tą myślą, iż pozostaną pod pano
waniem tureckiein, i życzą sobie inocno teg° 
uniknąć. Sciotow ie, zbiegli do G recyi, wyda.i
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odezwo do swoich ziomków, w której wzywają 
ich do opuszczenia ojczyzny Turkom oddanej i 
do Założenia osady nawyspie Negropont, gdzie 
znajda ziemie urodzajną a prawie niezamieszka- 

Podobieństwem jest, ze mieszkańcy. Scio 
pójdą chętnie za tein wezwaniem.

Turcy ja.
Gazeta di Fiume donosi w liście z Liworna 

z dnia l ig o  Czerw ca, ze listy z Korfu z dnia 
2/[go Maja potwierdzają dawniejsze wiadomości 
o rozruchach panujących w Epirze. Milicyje al
bańskie oinylone w nadziei otrzymania od rządu 
tureckiego zaległego żołdu, największe wciąż po
pełniają bezprawia. Miasto Janina najwięcej 
podczas tych rozruchów ucierpiało , ponieważ 
tain znajduje się zaród buntowników.

Niemcy.
Król Jmć i Królowa Jmć Bawarscy jadąc z Bay

reuth , zjechali na S. Jan do Bruckenau.
Król Jinć Wirtemberski przybył w dniu i!\ . 

Czerwca z Fridrichshofen do Stutgartu , a w dniu 
26. Czerwca wyjechał do Boulogne sur mer dla 
używania kąpieli morskich.

J. K. W . Xiazę Anhalt Róthen przyjął w dniu 
6. Czerwca na publicznem posłuchaniu cesarsko 
austryjackiego Sprawującego interesa na tutejszym 
D w orze, Kadzcę legacyi Kawalera B erks, na 
którem t e n ż e  podał Xięciu ozdoby i statuty or
deru złotego runa.

Zjednoczone Niderlandy.

Dzieńn. Gorincherniski Courranl zawiera na
stępującą wiadomość: »Poseł pruski postanowił
zawidzieć paszporty P. Potter i jego towarzyszy, 
a tak ci wygnańcy za kilka dni przejeżdżać będą 
przez Prussy do Lozanny. Przyczyna powrotu 
ich do naszego kraju jest tylko skutkiem niepo
rozumienia. Gabinet berliński zakazał znajdo
wać się wygnańcom w prowincyjach nadreńskich, 
a władze Akwisgrańskie uważały ten rozkaz jakoby 
go należało zastosować do przejazdu przez owe 
Jtrowizcyje.a

Wicllta Brytanija i Irlandyja.
W  Paryżu odebrano dnia 28. Czerwca o godz. 

5tej rano przez nadzwyczajną sposobność donie
sienie, Je Król Jmć Jerzy IV. przestał żyć dnia 
26. Czerwca o godz. 3 i/Ą rano , i że Król Jmć 
W ilhelm  IV. (Xiąże Rlarencyi) wstąpił na tron 
W ielkiej Brytanii i Irlandyi.

Oto są przedostatnie buletyny o zdrowiu Króla : 
Windsor Castle, dnia 23. Czerwca. Król Jmć

nieustannie kaszle, wszelako kaszel ten’nie prze
rywa inu snu, i Monarcha ocknął się dzisiaj 
orzeźwiony na siłach (refreshd).

W indsor Castle, dnia 24. Czerwca. Król Jmć 
kaszle wciąż i wyrzuca znacznie flegmę ; Król 
Jmć spał czasami w nocy, atoli dzisiaj uskarża 
sie na wielkie osłabienie. —  (Podp.) H. Halford; 
M. J. Tiernej.

W  Izbie niższej przyjęto w dniu 21. Czerwca 
wniosek Kanclerza Izby skarbowej względem po
datku od cukru, słabą większością 161 głosami 
przeciw i44*

Star m ówi: Times zawiera uwagi o nowych 
obradach wparlam encie, z któremi się zupełnie 
zgadzamy. W y cienie Foxa , P itta, Sheridana 
i Kanninga, spojrzyjcie z litością na nasi Cóżeśiny 
biedni dziennikarze i nasi niemniej .biedni czy
telnicy nieucierpieli od zaczęcia się tych posie
dzeń! Times oznacza ten nieskończony tłum 
słów nad każdym przedmiotem wyrzeczonych i do
daje : pLękamysię, abyśmy w części nie przyczy
nili się do tego nieszczęścia, udzielając mów, 
które trzeba było zaraz n a  miejscu puścić w nie
pamięć. Zbiór mów naszych niektórych roz
wlekłych mówców byłby dobrem porównaniem 
ze zbiorem Epistolae obscurorum virorum. Ja
kim sposobem ći niezmordowani ludzie tracą czas f 
sami pozbawiają się snu, a czytelnikom swoim 
każą zasypiać !a

Kuryjer mówi: ^Niektórzy z wyraźnych oppo-
zycyjonistów uznają okazaną przez Ministrów 
skłonność do poprawienia instytucyj krajowych. 
Przez taką otwartość mogą przyjść do skutku 
prawdziwe reform y, i mogą połączyć się mężo
wie , których zjednoczenie istotne krajowi zgo
tować może dobrodziejstwa. Jak słychać, Hr. 
Grey oświadczył się wpięknej m yśli, która coraz 
bardziej zaczyna panować. »W  ogólnym charak
terze środków przez stronnictwo Xięcia W elling
tona wniesionych, nic nie w id z i, czegoby nie 
mógł wspierać, chociaż nie zapiera sio zasad, 
których się całe życie trzymał.* Może panować 
różnica zdań względem pojedynczych środkew, 
lecz takie uznanie zasług adininistracyi w ogól
ności , kazałoby się spodziewać, że zacny Lord 
nie będzie się opierał życzeniom tych, którzy są
dzą , że jego wysobie talenta i jego wielki cha
rakter powinny być ze służbą publiczną połą
czone. N ie chcemy przez to powiedzieć , aby 
politycy, posiadający moc i ducha Hr. Greya, 
nie mieli być i w oppozycyi krajowi pożyteczni —  
niechaj to będzie od nas dalekiem; sprawiedliwa 
i liberalna oppozycyja jest raczej istotną częścią 
naszego mieszanego rządu. Tylko gdy prze
ciwnicy obwiniają Ministrów, że mają złe zamiary,
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natenczas staje się oppozycyja szkodliwa, i przy
biera nienaturalny charakter stronnictwa. N ie  
bronimy nawet przem ijającego ukrycia zasad, atoli 
niekiedy mogą być okoliczności prawic koniecz
nej potrzeby, że m ężowie, zmierzający d ojed n ego  
c e lu , muszą sobie nawzajem na niejakie zezw olić  
Łoncessyje. Czas oznacza szczęśliwą przepowiednią 
dla ducha wzajemnego zapomnienia i wzajemnych 
p rz y rze c z e ń , który stanowi wielką część prak
tycznej mądrości mężów na wysokich będących 
stopniach. —  Zgrom adzenie się w ostatnich cza
sach Czlonhów u ltra s  do niczego nie doprowa
dziło. Przekonani są inocno , że nawet pytanie 
greckie , przy którem chcieli na Lorda Aberdeen 
z e  wszystkieh stron u derzyć, nie podaje pola do 
przycinków. P rzeszło  miesiąc upłynął od rezy- 
gnacyi X ięcia  Leopolda , a żadna wiadomość nie 
uspraw iedliw iła pow odów , na które odwoływał 
się X iażo przy złożeniu tej god n ości, której się 
tak mocno dobijał.

Francyja.
M onitor z dnia 24. Czerw ca zawiera następu

jące telegraficzne d ep esze:
T o u lo o ,  dn ia  23 . C zerw ca  1830. o godzinie 9. 

r a n o ,  w  za toce  S id i F e r ru c z ^ d . 17- C z e rw .

Admirał D uperre do Ministra m arynarki: 
W ojsko zajmuje dotąd swoje pierw sze stano

w isko; fortyfikuje półw ysep, aby na nim mieć 
skład broni.

B y ły  utarczki z oddziałami jazdy arabskićj, wy
słanej na harcowników.

FlotLa wysadza nieustannie na ląd : żyw ność, 
amunicyją i t. d.

T o u lo n  dnia 2 3 . C zerw ca o  godzm ie 
w  p ó ł do  Olej rano .

Prefekt morski Toulonu do Ministra marynarki.

P a n F e u , Kapitan fregaty, jako podróżnik p rzy
b y ł z  S id i F errucz na okręcie przewozowym . 
D onosi m i, że w dniu 19. o godzinie Ą. rano 
słyszał silną kanonadę, która do godziny lotej
trwała.________ _______

Depesza telegraficzna, nadeszła w dniu 2?. 
Czerw ca z Paryża do Strasburga, umieściła na
stępujące nowe w iadom ości:

^N ieprzyjaciel uderzył w dniu 19. Czerwca na 
stanowisko naszego wojska afrykańskiego. Został 
silnie odparty i zupełną poniósł klęskę. Zabra
liśmy jego obóz i 8 d z ia ł , 4oo rozbitych na- 
aniotów , w ie le  w ielbłądów  , trzód , amunicyi 
i  zapasów wojennych różnego rodzaju.c

»W cjsko nieprzyjacielskie składa się z kontyn- 
gensów prow in cyj: Konstantyny, O ranu, T iteri, 
i z  części m ilicyi tureckiej. M ilicyja poniosła 
znaczną stratę. W ojsko francuzkie zajęło stano

wisko w  Siausz.« (N a  drodze z Sidi Ferrucz do 
A lgieru.) ---------------

Monitor z dnia 28. Czerw ca zawiera następu
jącą telegraficzną depeszę :

T o u lo n  dn ia  27- C z erw c a  1830.

Prefekt morski Tonlonu do Ministra marynarki:
W  dniu 20. t. m. przybyło  6000 Arabów do 

naszej przedniej straży dla poddania się wojsku 
francuzkieinu; wezwano ich , aby pow rócili do 
d o m ó w i przyrzekli to uczynić. Następującej nocy 
p rzybył inny korpus A rab ów ; wojska nasze za
bierały się go o d ep rzeć; A rabow ie w ystrzelili 
swoje ładunki w  pow ietrze i poddali s ię ; poczern 
takie sarno jak tamto dano zalecenie.

Raport ten uczynił mi Kapitan Bonamnr okrętu 
przew ozow ego M itridates, który Sidi Ferrucz 
w d. 2 ł. op u ścił, a dnia w czorajszego tu przybył.

D z. U niverscl (który na teraz może być uwa
żany jako właściwie D ziennik ministeryjaluy), za
wiera pbd dniem a5. Czerwca list pisany z  Sidi
F errucz z  dnia ±4- C zerw ca: » Nasi harco-
wnicy obliczają się teraz z rozbójnikami, którzy 
w zięli w niew ole osadę okrętów Sylene i Aven-s _ C t  t  § /
tnre. D ziała huczą na wszystkie strony, wojska 
nasze zajęły wszystkie w zgórza; Arabowie ucie
kają w szędzie i zostawiają nam działa i namioty. 
Chorągiew  biała pow iew a na T o rre  Chica- —  
W  Sidi K alef będziem y m ieli mocną rozpraw ę 
z Arabami. —  W ojska algierskiego liczą 5o,ooo 
ludzi , potowa tego jest jazdy. N iektóre korpusy 
są utworzone na sposób europejski. —  M ów ią, 
że wojsko to postanowiło bronić wszystkich przy
stępów do A lgieru  , i że wszystkim wojskom nie
regularnym , które podczas oblężenia powinny 
stać w polu , nie będzie wolno wnijść do mia- 
ata. —  B ed u in i, jak słychać , zebrali 2000 w ie l
b łądów , które onym "przy attaku jako przedpier- 
sień przeciw  Francuzom służyć mają , aby swoja 
izybkie poruszenia zakryć i aby p rzez natarcie 
tych zw ierząt na nasze p iech o tę , sprawić nieład 
w naszych szeregach. T eg o  samego środka użyły 
te ludy w r. 1775. przeciw  Hiszpanom, przezco 
znieśli cały korpus gwardyi wallońskiey. T eraz, 
gdy to wiadomo i gdy poczyniono w szelkie prze
ciw  temu przygotow an ia, już nie będzie tego 
skutku. Kraj zdaje się być żyznym , i dostarczy 
nain w szelkich źródeł pomocnych; za każdym kro
kiem znajdują się studnie i cysterny, i nie oba
wiamy się braku wody. —  W  chw ili naszego lą
dowania' odkryliśmy źródło , albowiem w idzie
liśmy , jak Arabow ie p o ili konie. —  Arroida» 
która w dniu 12. z P. Reron połączyła sic z f l? 11?* 
odpłynęła dzisiaj rano na wschód , aby P. d eR i£ ny 
zawiadomić o naszein wylądowaniu,<1
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Monitor z d. 2/j. Czerwca um ieścił król. po- 
slaiiOYTienie z  dnia poprzedzającego, na mocy 

'którego cofnione jest mianowanie Hr. Saint-Cricq 
(byłego Ministra handlu). Inne postanowienie 
król. z  tegoż samego dnia pensyjonuje Jenerała La- 
marqne (Jana Ma^ymilijana). Obadwa przyjęli 
kandydaturę liberalną , pierw szy w Orthes (niż
szych P ireneach) , drugi w Mont de Marsan 
(Landes).

P . Saint-C ricq, o którym donoszą , że utracił 
stopień Ministra Stanu, w edług Dzienników Pa- 
ryzhich miał nie przyjąć ofiarowanej sobie P re
zydentury kollegijiun w yborczego i w  liście do 
w jborców  Departamentu n i ż s z y c h  Pireneów mo
cno powstawał przeciw  teraźniejszemu Ministe- 
ryjum.

Monitor z  d. 25. Czerwca um ieścił postano
w ienie król. z  dnia poprzedzającego , na mocy 
którego P. Poyfere de C e re , Referendarz rady 
Stanu , na raport Ministra sprawiedliwości został 
z  urzędu złożony. P. Poyfere de Cere jest je
dnym z ły c h  221 , którzy głosow ań za adresem 
i przyjął Kandydaturę liberalną w Mont de Marsan.

W  d. 23. Czerw ca rozpoczęły  się w Alzacyi, 
jak i w większej części Francyi działania kolie- 
gijów  wyborczych obwodowych. Jak dalece do
chodzą wiadomości Gazet Strasburgskich , obrani 
zostali w d. 24 .: w Strasburgu P. Benjamin Con- 
stant, 201 głosami z pośród 276; w Hagenau P. 
Saglio , 53 glosami z 8 7; w Benfeld P. Flumann, 
58 głosami z 86; w Kolmarze P. Andre , 179 
głosami z 3 i 6 ; w Zabern P. W angen de Gerolds- 
ek , 86 głosami z pośród i s 5. W szyscy ci wy
brani , oprócz ostatniego , należą do stronnictwa 
liberalistów.

Do dnia 2/|. Czerwca wieczorem  oprócz na- 
inienionych powyżej wybranych , wiadome były 
następujące w yb ory: W  M etz , *Jenerał Sem ele; 
w L il le ,  trzecie kollegijum : Lem esre du Brulie, 
Prezes kollegijum ; w M arsylii: ^erdilhon , W i- 
ce-Prezes kollegijum  ; w T hionville , *Poulinaire, 
kupiec ; w L ille  , czwarte kollegijum  : *Baron de 
B rigad e; w L ib o u rn ie , *M artel; w Sauinnr, 
*L ouis-B azile; w C lerinont, *Jenerał Gerard.*)

Dz. Drapcnu blanc z d. 23. Czerwca donosi: 
r,Swietny przykład żalu dal zbiegom  P. de Fonlel- 
te , były Deputowany z CaIvados. Odezwa Króla 
zrobiła  skutek na umyśle tegoż głosującego za 
adresem , który życzym y sobie, aby naśladowali 
inni stronnicy Pana Agier. P. deFontette odstę
puje kandydatury; dla czegóż nie idą w jego 
szlady P P . Chaleubriand, A gier i t. d. i nie o

*) O z n a c io n e  gw iazdką im iona należą  do [cw dy strony  
lu b  lew ego  ś ro d k a ;  inne  do  p ia w ę j s tro n y  lub  p r a 
w eg o  śro d k a .

puszczają liberalnych zasad , które przyjęli ? Król 
przem awia; zatem K rólo w i, a nie Ministeryjum, 
któremu władzy zazdrościli , przynieśliby ci obłą
kani roju liści daninę swojego żalu i przysięgę 
wierności. P. Pas de Beaulieu poprzedził Łp! 
de Fontelte; powrót tego ostatniego każe nam 
się więcej jego byłych towarzyszy spodziewać. 
Czas jeszcze dla samego Journal des D ebats  i 
dła P. Chateaubriand. Rojaliści zapom nieliby 
popełnioną przez nich niesłuszność , poinnąć tyl
ko na ich dawne posługi. M iałażby ich wstrzy
mywać bojnźń ludzi 1 Przynieśliby onę koronie 
w o lie rz e ; o tein bynajmniej nie w ątpim y; ode
zwa Króla jeszcze całkiem inne wyda skutki.“

W  Dz. Eevue encyclcpediaue  czytamy arty
kuł następujący o w ypraw ie przeciw  A lg ie ro w i:

,,Podług najmniejszych jeogiaficznych wyra- 
cho wań jest Algier przynajmniej tak w ie lk i, jak 
W ło c h y , które jeszcze w piękności i urodzajno
ści ziem i przewyższa , i mógłby dwa razy tyle 
w yżyw ić mieszkańców , co W ło c h y ; istotnie za 
Rzym ian taka była tamże lndnosć, że prowin- 
cyja ta była najszczęśliwszą i najbogatszą z pro- 
vvincyj rzym skich; tak i w wieku średnim, gdy 
panowanie Kalifów powtórnie zaprowadziło cy- 
w ilizacyją ; lecz tyrańskie jarzmo m ilicyi alg ier
skiej tak później przycisnęło kraj , iż ludność 
spadła na 2 1/2 mil. mieszkańców, składających się 
ze szczątków dawnych B erbernów , Maurów, A- 
rabów , hiszpańskich Moresków i żydów.“

„C o  roku, trzej B ejow ie: O ran u , Titteri i
Konstantyny wychodzą trzema korpusami dla w y
brania od tych ludów rocznego haraczu.“

„Panująca milicyja złożona z 12,000 T urków , 
w imieniu której Dej rządzi, chociaż jest w y
rzutkiem ludu tureckiego , wszelako mniej godną 
wzgardy częścią całej ludności. P rzy  wszelkiej 
rozpuśółe i okrucieuslwie zachowała karność i od
wagę.-, a jej potęga nadała jej niejaką godność po
stępowania. K u lo g liw ie , których Jiczbę Fienau- 
dol na i 5 ,ooo podaje, a którzy przez politykę 
swoich ojców wyłączeni zostali z wojska i w szel
kiego udziału w rządzie, puścili się na wszystkie 
występki i zniew ieścieii. M aurow ie, Berberno- 
wie i hiszpańscy M oreskowie nie mają już od
wagi swoich p rzodk ów ; zapomnieli oni sztnkę 
wojenną, nm iętności, w ktÓTych się odznaczali,, 
kunszta zarobkow ości, które w nich podziwiano , 
zapomnieli nawet rolnictwo , które w Grana
dzie i W alencyi do najwyższej doskonałości do
prowadzili. Z  tych , mieszkający po miastach , 
oddali się pijaństwu i n ie w o li, a ci co Oprawiaja' 
ziem ię i przy zbliżeniu się Turhów uciekają w 
puszcze i g ó r y , zupełnie wpadli w dzikość/*
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ZToulonu piszą pod d. 16. Czerwca: Marg. 
Fitz-James , wiozący depesze Xięcia Polignac do 
Hr. Bourinont, wsiadł w d. 9. na fregaŁo Arini- 
dę. —  Przybył tu Jenerał Michaud , Inspektor 
inżynieryi i uda się z tąd do Korsyki. Między 
Toulonein i tą wyspą zaprowadzona jest żegluga 
parna.

W iele  Dzienników Paryzkich pisało : W  por
tach Marsylii i Toulonie najmują w tej chwili 
blisko 4o okrętów przewozowych , aby przewieźć 
wojsko na zmianę będącego na załodze w Na- 
warynie. Sądzą , ze wsiądą na te okręty pułki 
Iinijowe: i8ty i 64ty-

Mappa Algieru przez Pułkownika Boutin zro
biona , teraz wyszła , zostając dwadzieścia lat 
pod pieczęcią rządów, które we Francyi po so
bie następowały. MateryjałyT które ón zebrał, 
były bardzo korzystne dla przygotowań wyprawy 
przeciw Algierowi dla Ministeryjum. Przez Na
poleona do Barbaresków posłany, wdał się Puł
kownik Boutin do Algieru , gdzie przez wytrwa
łość , rozstropaość i usiłowanie , pomimo po
dejrzliwego charakteru Barbaresków , udało się 
mu zdjąć plany miasta i okolicy i obliczyć przy 
tern środki T jakieby kiedyś przy uderzeniu na 
jaskinię rozbójników morskich przedsięwziąć na
leżało. Najtrudniej było dlań rozpoznać port 
i M o lo , i sondować różne głębie na kotwicę. 
Chcąc to osiągnąć udawał, jakby się zabawiał 
łowieniem ryb na w ętkę, do czego używał 
©łowianki na linie do sondowania; oddalenie i 
głębokość zatrzymywał w pamięci i za po
wrotem zapisywał je bez pomyłki w rachubie 
swojej. Juz prawie miał ukończyć swoje pracer 
gdy Ałgierczykowie odgadli jego plany. Nada
remnie udawał roztargnionego, obłąkanego; nie 
mógł juz dłużej grać poważnie swojej roli. Pe
wnego dnia , gdy .poszedł do marynarki, zatrzy
mał go kommendant portu , który mu drogę za
szedł: „Kapitanie Franków, rzekł doniego , je
steś szelmą , lecz ja cię odgadłem; uchodź pó- 
kiś cały , ale jeźli znowu powrócisz , to żywcem 
każę cię spalić!1' Pułkownik nie chciał, ażeby 
mu to powtórzono ,. i w kilka dni potem wsiadł 
na pokład okrętu inajacego banderę austryjacką , 
i popłynął do Liworno.

List z Toulonu pod d. i 5. Czerwa donosi : 
Tahir Pasza miał zlecenie od Sułtana oddalić 
Deja Algierskiego , miejsce jego zająć , i tą czę
ścią Afryki w imieniu swojego Pana rządzić. Lu
bo plan ten się nie udał, gdy nie wpuszczono go 
do Algieru, wszelako uważa Deja, jakoby przez 
samo wolą Sułtana złożonego. Chcąc franooz-

hiemu rządowi okazać swoje rzetelność miał ón 
przesiać temu rządowi akt składający Deja z urzędu.

Kłótnie 2>oiniędzy franenzkiemi BashaRtkJ Hi
szpanami o znajdujące się -na południowej spa- 
dzislości Pireneów  pastwiska, trwają ciągle z za
wziętością. W  d. 11. z. m. wyruszył batalijon 
9go pułku linijow ego z Bajonny do Aldudes dla 
przywrócenia tamże pokoju.

K r ó l e s t w o  O b o j e j  S y c y l i i .

Pis.na publiczne donoszą: Od ozasu wstąpie
nia na tron teraźniejszego Króla Neapolitańskie- 
go  zaczęto na nowo czynnie kopać kanat 'przez 
Cesarza Klaudyjusza w górach Abruzzińskich, La
go  Fnsino otaczających , zbudowany. Ukończono 
juz siedm dwunastych części i skoro wuijdzie 
do lego kanału woda z jeziora , uskutecznione 
będ zie  połączenie z wodami M elfy , K upido, z 
moczarami Ayersy i P atria , jakoleż z  jeziorem 
Lucrino Averneńshiem i wszystkie wody na te
raz część ’ Abruzzów  hu morzu adryjatyckieinu 
zarażające będą miały odpływ do morza śród
ziem nego, O prócz tego od 21/2 lat założono 

-4oo mil włoskich d ro g i, postawiono 14 mostów, 
m iędzy temi jeden żelazny przez Garigliano , i 
za wynagrodzenia dla ty c h , którzy musieli dać 
grunta na drogę , wypłacono prawie 5 mil', du
katów (po 2 zr 3o kr.). Do najtrudniejszych 
budow li d ró g , należy gościeniec z Baguary do 
Sycylii (KalaErii) , gdzie  musiano w y s a d z a ć  skały 
granitowe , jakoteż droga z  Messiny i Trapani 
do Palerm o.

Brazyłija.
Podług listóvy z R io  de Janeiro z d .2 f .K w ie . 

które ostatni Pakietbot przyw iózł do A n g lii, zdaje 
się, że  stronnictwo, sprzeciwiające się wszelkiemu 
mieszaniu się B razylii do spraw portugalskich, 
w zięło  g ó r ę , i z  tąd spodziewać się potrzeba 
zmiany M inistrów. M ówiono o wyjściu z  M ini
steryjum P. Całmon lub Margrabi Barbacena, 
albo obudwóch i wysiania brazylijskiego dyplo
mata ( Margr. Santo Amaro ) do Europy , mają
cego być upoważnionym, istnące miedzy Brazy- 
lija a Portugaliją nieporozumienia , poddać pod 
rozpoznanie polubowne głównych Mocarstw Euro
pejskich.

W ID O W IS K A  w e  L W O W I E .

D ziś : T e a tr  zam kn ię ty .
T e a t r  n i e m i e c k i .  —  J u t r o :  D a s  TascTienbuch. S c ł ia«- 

sjjicl i 11 3  A ufziigen.

Reduktor: Mikołaj, Michalewłcz; —  D rukiem  : Piotra Piltera.


